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Diiś zakończę ile olimpjady
P a l i k a  p r a w i i o p o ^ n i i n i e  na d r u g i e m  mieiscn

by górować w znacznie v iekszym( Napięcie walni o»ią<'nę’.o punkt 
**u -n jńćicyjny. Słabsze drużyny 

*“  ija ofiar.) zaciętej r yw a l iz .cji 
d- Jżyn przodujących. W c z o r \,-Pvl 
ska Wygrywa z Szwr.jcarją 4:0, 
aje i Stany Zjedn. niechcą ustą­
pią. i także wygrywajt) z Rumun- 
Nł 4 , Szwecja zdobywa na K- 
stouji s punkty, a W ęg -y  kosztem 
1 altrityny itzhogacają sie o 3.5 
Punktów.

Inne spotkan ia  przy ftbaaą re­
z u lta ty :  A rg e n ty n a  —  Ju g o s lu w -  
J® 2 :2 ‘ u -r ' ja  —  Ł otw a  1 AU* 
s . r 3a -  F r a n c ja  2 :2 .  F i n l a n d j a - -  
Tnand ja  2:2, Li U

’ • brytan ja
Cja S.-2.

Stoimy

Nt&mcy wygrali 5-ty >tap

a _  Włochy 
Czechoflłown-

więc na drugiem m ie j­

scu z 5o,5 punktami, mając o 
punt.. przed sobą Stany 
i o punkt ża sóbą Szwecję. Dziś. 
w ostatniej rundzie turnieju my 
gramy z Jugosławja Stanv 
Zjedn gra ją  z W, Brytanja, n 
Szwecja z Palestyną. Gdyby to 
nic była ostatnia runda, kiedy 
niezwykłe napięcie woli i gorącz 
kowe pragnienie zwycięstwa stwa 
rzają zunełnie niPobHczalne 
iiwości, to w  warunkach normai- 
nych można byłoby przewidywać 
nasze zwycięstwo nad Jugosłsw 
ją w  siosunku 2,5:1,5, zwycięstwo 
Amerykanów nad Anglikaipi 
w takim satnym stosunku, zaś 
S3tvecja nad Palestyną powinna

stopniu, to znaczy w rtosunks: 
2 : 1  lub nawet 3,5:0.5. Można by­
łoby więc typować Stany Zjedn. 
na pierwsze miejsce, PolsKę ns 
drugie. Szwecję na trzecie, wzg). 
na drugie razem z Polską. A le  
powtarzamy, w  warunkac h g o ­
rączkowego ftniszu wszelkie ob­
liczenia mogą zawodzić. Zw yc ię ­
ży większa wola  zwycięstwa, —  
silniejszo nerwy.

*

Jutro podamy ostateczny rezul 
tat i omówienie ogólne przebiegu 
tej ciekawej wblsi dwudziestu 
drużyn —  stu graczów  wysokie j 
klasy, stu potężnych mózgów.
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SZCZECIN, 30. 8 . ( P A T ) .  —  
Przed sUrtem  Z P i ły  oddali Kola­
rze polscy i niemieccv oruz ze­
brana publiczność hołd pamięci 
robotników, którzy zginęli w  ka­
tastrofie tunelu w Berlinie, nastę 
pilie na sygnał, dany przez kon- 
^ula R- P- w P ' lc  dr. DrobniaKn. 
obie drużyny Puszył#' 
tcmpió przez miasio. Podczas 
jazdi' prze* ulice m ia s t . . Igna- 
cżakowi zepsuł się pedał, mimo 
to zdążył na w łaśc iwy  start. Zc 
względu na długość dystansu 
( 13 4  kim ) oraz doskonalą as fa l­
towaną szosę, co stanowi handi­
cap dla Niemców drużyna pol­
ska miała zacumować taktykę de 
fctlsywną.

Po 20 klin. jazdy  pozostał w ty­
l e  Napierała, aby zdjąć kompres 
ze stopy Pozostał z nim do po­
mocy .Michalak. N iem cy wyzy­
skali ten moment i za in icjowali 
ucięczkę, która im się w zupełno­
ści udała. Z tą chwilą etap był 
dh. drużyny polskiej przegrany

* J  : ; ■ J
w y ś c ig u  k o l a r s k i e g o  w a r s z a w a - Ł e i r i m

nych wypadków ‘ d rużyna  ^aiasza i 
po-została daleko Wtyle * j e m  ; 
caini. - - *

W  s u ś i y m  S z c t e c i ń i e  p a  n i c L ę . ' ^  

która była uyządtonaęiia .nsf&liO-l

musieli trzymam.się z tyłu, zmie­
niając. sie wzajemnie.

Dokładnie po 8 godzinach ja z ­
dy czołówka składała się z 10  
Niemców oraz Kapiaka, NKantyó*
skiego i Zielińskiego. tl-lyNj N ie ­
miec Yó lkert  przebił gumę i stra­
cił przez to 2 i pół muiuty, druga 

w wolnen- grupa Polakow miała straty prze 
•szło 4 i pół minuty. Po dalszym 
kwadransie yc czołówce pozostało 
tylko 2-ch Polakow.

W  Starogardzie 145 kim. od P i ­
ły Zieliński, jadący razem z V0i- 
k<'rtein znajdował się w od leg ło­
ści 3 min. za czołówką. Dalej zna., 
dowali się Konopczyński. Kalo- 
aziejczyk. Gałcja. a w  końcu N a ­
pierała który chory na żołądek 
pozostał w  tyle.

Do miasteczka Altdanim, 30 
kim. od Szczecina, wpadła czołów­
ka złożona z 10 Niemców oraz 
Kapiaka 1 Starzyńskiego. Na 9-ym 
klnn od Szczecina grupa polska 
w składzie: Konopczyńskim, Ko 
lodziejczyk. Galeja zastała zam

J°dvnie Kapiak. Starzyński i Zie- knięty przejazd kolejowy. 4 sku­
tek czego straciła znowu 3 minu­
ty. Na S kim. przed metą Zieliń

45

St*

48

4<H_

24

J t

35ł

38*

liński zdołali yvyirzymuć tempo 
drużyny niemieckiej, która zwar­
ta grupą 1 1  -tu jechała w czołów­
ce. Reszta drużyny polskie, po­
dzieliła się na kilka grup.

Ne 33-im kim. od Piły zdarzył 
się przykry wypadek. Mianuwicie 
przy zmianie Ignaezak wpadł ns 
Michalaka. Przedn ie  koło roweru 
[gi.aczaka i ty ln «  Michalaka zo­
stały strzaskane. Wubc-fc tego że 
Ignaezak potłukr się przytem do­
tkliwie, gdyż zdarł sobie skóię z 
uda. biodra i g łowy oraz utraci1 
chwilow'o przytomność, Michalak 
zaorał mu dobre koło i pojechał

ski złamał widełki 1 Yó lkert  
wp,.dł na niego, przebija jąc gu- 
rr.ę Zieliński, który jechał jako 
trzeci z Polaków stracił przeszło 
pół godziny w oczeki%van!u na po­
moc techniczną. W  ten sposób 
wskutek wybitnego pecha i l icz­

n a

wabej nlhęv -wpadło T 2  tojArzyj-'. 
V,k tem 'TO N :eni0ów i 4»ch ^ PAła**’
ków. *• m

Wyniki szczegółowe 8-ego eta-t-y 
pu przedstawiają się następu.,
•o: 11 W ierz  (N iem cy )  w  czasió 

5:23:23, 2) Kapiak (P o lsk a ) ,  C) 
WelidW (N iem c y ) .  4) Hauswald 
(N iem cy ) .  5) Roland (N ie m cy ) .
>1 Peppich (N iem c y ) ,  7) Łoebei 

(N  rn iey), 8 ) Krilchl (N iem cy ),  
b) Starzyński (P o lsk a ) ,  10) 
Mnyer (N iem c y ) .

\Vsżyscy z różnica o 0.2 sek. za 
poprzednim. Dalsi Po lacy  za ję li  
rustęjm jace miejsca 14) K o ło ­
dziejczyk. 16) Konopczyński. 18> 
Targoński, dalej Michalak. VI ł si­
lów ski. Zieliński, Ignaezak.

Czfts drużyny niemieckiej* w y ­
nosił 21.33:33:.8. Czas drużyny 
polskiej —- 21:51:14.8 Różnica 
czasu więc na korzyść N iem ców  
na tym etapie wynosi 17 min. 41 
sek. „>

Drugie miejsce na mecie w r-  
wa!cz>l Kap:ak wspaniałym 1 za­
ciętym finiszem na as fa ltowej u- 
iic A

W  cgćine.i k lasyfikacji wyścigi: 
prowadza N iem cy z przewagą
37:32.7 sek

Polski do Abisynii
i & d z i e  l o t n i k ,  ros^anłn

L W ó W ,  31.8. —  Jak donoszą ze
dalej. Ignaczakowi udzielili po- .Stanisławowa, mieszkający, tam 
mocy menager n iem Lck ie j drużV|0d czasu przewrotu w  Rosji ma­
ny Si hrmdt i lekarz dr. CtarKor,--, jo r  - pilot w oj.^k^rosyjskich Anto-

m 7.
1Q

43

Dnporw domsi i S-kd OKrsdyli
r e s t a u r s c i e  w  ś r ó d m i e ś c i u

S i r * - 3 * * /  w y n a s z ą  1 5  t y s i ę c y  z ł .

ski, Po przyjściu do przytomno­
ści i napiawieniu roweru Igna- 
częk pojechał dalej, trzymając się 
na rowerze w ytrw a le  aż do mety.

W  odległości 63 klni od startu 
czołówka składa się z 11 N iem ­
ców oraz Kapiaka, Starz-ńskie- 
go i Z ielińskiego mając 3 minut) 
przewagi nad drugą grupą w 'L tó  
le.j j 'ech«)i Ko łodz ie j iżyk . Jlupie- 
rała, Galeja i Konopcżyńaki.

Na S4 ym kim od startu Zie-

ni K.-ysztofskij. me mając z czego 
żyć, wniósł podanie do rz.euu a-

lńsyńskiego. o f ia iow u jąc  swe d' 
sługi jako lotnik. A\ czoraj o trzy­
mał on odpowiedź, by natych­
miast wyjechał do Paryża  i zgło­
sił się w  tamlejszem poselstwie 
po dalsze instrukcje.

f i z t e c k o  w  p ł o m i e n i a c h
b i e g a ł o  p o  p o t u

SOSNO W IEC . 31.8. —  Miesz- pulil ognisko, chcąc upiec karto­

fli-

Do stułecznesro urzędu śledcze-1 kradł wódki, w in «,  im iery i t d.

*  ? « t *  kilku J t i ł d b  m m  nurku >

%  rou  ur-cjl W « .  f * r t .  r t r t ?  ’
ul Krak. Przedmieście 3'/. P- J- lowJł- 
Wępliński, z prośhą o

siav ______ Szymański dopuszczał
zajęcie kradzieży na spółko ze Stanisla

się przez polic ję  śledczą sprawą 
Wstematyczych kradzieży które

zdarzają .si*' u niego od dłuższe­
go czasu. Węgliński. meldując 
Policji, przyznał się, i i  sr.m r.<e 
może schwytać złodzieja  i prosi 
Polic ję  o wzięc ie  go w opiekę.

Urząd śledczy delegował kilku 
wywiadowców. którzy po kuku 
dniach, prowadząc obsenvację v 
dzień i w  nocy, schwytali żuchwa 
łych złodziejów, m. in i dozorcę 
tegoż domu, Kazim ierza Szym ań­

skiego.
Jak Uotaliło kilkodniowe docho 

dzenie, dozorca Sz> manski, posia 
dając podrobione klucze du wszy 
stkich zamków' W restauracji, do 
stawał się do piwnicy, skąd

P o n i ó s ł  śmieć
o d  u d e r z e n i a  t r a m w a j u
Wczoraj wieczorem nu ul. Ka -n.e- 

licki j. na rogu Dzielnej, p >d prze­
jeżdżający tr.mwaj, złożonj z cfeecu 
w-aęon .w bnji „ 2“ , dostał się jak s 
mężczyzna. Wagon drasi przejezdza 
jącego pociągu ti amWi.joWCgo u- e- 
r2ył przechodnia tak sdme, ae ten 
orżewrócił się na jezdnię. N eszczę- 
fcliwy poniósł śmierć na iniejscu. _

Wadtug przypuszczeń, byt to nie- 
Cn podchmielony mi -szkan- c > 
ku1- nr-z- fL (> lkie), chrześcijanin, 
w wieku lat okoto 50-ciu Ktoś Z p.ze 
chodniów- zaalarmował żydowsą i
-O sta tn ią  P o s łu g o ’ , ktura. s tw ie r­
d ziw szy , że jest chi-zuściianinem, o
Jechała

W ytw^rnis serów
o p i ^ c r ^ i o w a n a  p r z e z  

p o J f c j ę

d-

Nadarzyńskim, pomocni­
kiem w  kuchni restauracyjnej, 
który stale nocował na miejscu, 
p ilnując lokal przed z -dz ie ja ­

mi
W  toku dochodzenia stweruzo-

no, iż  towary wywoził rano kie­
rowca dorożki samochodowej.
Bronisław Kaneiała (Lencka 
43) ,  k tó ry  zajmował się zbytem 
townrów-. Odbiorczynią kradzio­
nych towarów była m in. wdowa 
po słynnym Josku. Dora Ładow- 
aka, właścicielka nocnej kaw iar­
ni przy ul. Rynkowej 7.

Pozatem bardzo dużo towaru 
sprzedawał on właścicielom noc­
nych kawiarenek nietylko w  W a r  
szawie, lecz również w  Powsinku 
i Zaw-adach. Ogółem władze p o ­
l icy jne przeprowadziły przeszło

70 rewizyj.
Na  mocy decyzji sędziego śled­

czego osadzono w  w ięz ien iu : Szy­
mańskiego, N a d a rz y ń sk ie g o   ̂ , 
Kańciałę. W czora j zaś i  żonę bz  
m a ń s k ie g o , Marję, ktcihi współ­
działała w  kradzieży, wynosząc 
trlnem wyjściem, od ui. Sonatoi- 
skiej, paczki ze skradzionym to­
warem.

W edług obliczeń Węglińskiego,

M s c z  P o S s k a - Ł o t w a

IADŻ .30.3. (PAT .) .  Międzypań­
stwowy mocz uilkar ;k Polska — Ło­
twa. który się odejdzie dn. 15 go 
września r. li., rozegrany zostanie 
definitywnie na terenie Lodzi.

B u k a r e s z t  b i j e  l w ó w

w  t e n i s i e
IW  ‘W, 30. K (P A T ).

zakończony został
T 1 W domu juzy ni

eJ 45 pniajcmną -V)bn)tmę se- 
*£wa«izoną i'i»M  .UnkiG.i Ko« n • dz,,,„-ast0wy IB W?
, I ‘ omisja stwicrdziu. w w>.tv . ( resz» _u. Lwów. W 

r~ i i T U:sc,1 s‘ r' ra oklepcm z tiabiułc-,- 11 2WVciężył Bukareszt
!..■*'{*;- »ię V Ik. ^nych v.y ' ' ^ ktv >ub Lwowa -zdobył Hebda, hi

■ i" V ir'|ycN -iciiiny i P W fE 1 l"} ! _c v ' .inglach Hamburgera i Scl:.n:d królowej .Astrid, skierowani została 
VVv, • ■ ' grzybem. . j’  puZ0Sta)c' spotkania wygrali Ru- .przez PZPM z Katowic do Łodr:.

rVi-, , l :n!r oj-icri mwano. “  , , i'', m , ;  1 gdzie w niedzielę rozegra spotkanie
pociąg-itr.ji Jo c cifń (WicdzialnoStl 1 alum.

W  piąltk 
wt Lwowie iiiię- 
tciiisowy Bnkr.- 

W' ogólnej puiiktatji 
5:2. |rovne dwa

ogólne straty wynoszą przeszło 
15.000 zł Kańciala sprzedawał bu 
lelki z trunkami, wartości około 
40 zł., za 3 — 1 zł., b y b  za go 
tówkę.

W  czerwcu r. b. Węglińsk i zwoi 
nił Nadarzyńskiego, a na jego 
miejsce przyjął nowego pcrrociii 
ka, Józefa Michalca. który w  cza 
sie zeznań oświadczył, iż nie sły­
szał n igdy hałasu. Aresztow a­
nych złodziejów osadzono w  w ię­
zieniu na Pawiaku.

A B C  SPORTOWE

kańcy Czeladzi zauw ażyli ^wczoraj 
|na ?«osie grodzisk ie- j małego-
jeh iopez; kr., który objęty płornie- 
I niami biegi niczem pochodnia, 
j strasznie krzycząc. Na chłopcu 

Uflekieiflti pękła gur a Napomps- -dolano og ień  ugasić, „i dnanże jiłomień buchnął w  twarz dźiec- 
wame dętki -powodowało p- wną odniósł on bardz- ciężkie oparza- ka, na którem zapaliła sie odzież, 
stratę czasu « l 6 pc b kim d»sifedł |*ja , które n iewątp liw ie skończą ^rzerażone dziecko zaczęło biec i 
u: czołówki. N .-m cy  j ichah talii aję śmiercią. Jest to 4-let,ii Ma- !w  ten sposób podsycało jeszcze 
szerokością tzosj tak ze Polacy Karpiński, syn rolniku, któ- bardziej płomienie. Ha chłopcu

W  p iw ne j chw il i  chłopiec lm- 
cliyrtl się zamoeho nad ptonącyni' 
ogniem i zaczął dmuchać, chcąc 
go rozżarzyć. W  tym momencie

n a

3 ,  a d w .  P a r z y ń s k i
n a  2  m i e s i ę c z n y m  u r l o p i e

Skazany prawomocnym wyroki! m są 
"owvm h. adw f .ucjan 1’arzyński prze- 
b? wał w ostatnich latach w rvi;rici i.i 
.nokolówskim.

Pon iew aż Parzyński zachorował na 
zapalenie nerek, zw rócił vię dr Władz 
w ięziennych z prośbą o  urlop W czora . 
n ejeszła  odpiiwicdz, przy znają, a ł ła- 
rzyiW oem u 2-itnełięczny urlop zdrowot 
ily. Farzyński m ieszk i ohecnie przy u). 
H ożej 22, gdzie  przed kilku dniami 
zmarła na zaoalenie nerek je go  teścio­
wa, T icheiand

ry wraz z kolegami poszedł w po- 
|le, gdzie razem z chloncnmi roz-

hłopci
splotięla ca la -od z ie ż  a pozatem 
skóra na szjri i klatce piersiowej 
wprost została zwęglona*

S e ns acy jne z a w & d y  p ły w a c k i e
w  W a r s z a w i e

Wczoraj pr ybyh do tyarszawy P'X 
wacy węgierscy, którzy ,w Roboty 1 
niedzielę biura udział v  v,iciki-l) mlę- 
dzynarodow-yi n zawodach Pł>J’\a)'' 
kich, organizownnych prrez Po-sę1 
Związek Pływacki, Będzie tu raj- 
większa impreza pływacka w Molicy 
o u kilku lat. Nic t.ięc dziwnego, re 
zawody wywołały duże zaim :-re.,ow- 
me. zwłaszcza, że noża znakomitym) 
pływakami węgierskimi z reko dńsia 
Euf&py Csikiem na , czele, st knują 
również plj-wacc niemieccy i austr­
iaccy.

Polski Związek Pływacki ustain jd* 
program zaw-iuów. Pierwszego dm-'- 
(sobota, godz 15.40) przewidzianych 
jest v śród caiego sźercgi: konkuren- 
cy; o charakterze krajowym, nastę­
pujące konkurencje międzynarodowe: 

J(i mtr stylem klasycznym Csik 
(stv! motylkowy). Le.igtar/ (W ę­
gry) Schulte (Niemcy) oraz Hci- 
drich, Boguth i Nzrajoman n.

2<Kt mtr. stylem  dow olnym  l.en gy- 
el Szekely (W ę g r y ) .  W ille  (N iem - 
c\ ) Bocheński, Szraibm an.

Skoki z wieży Majda (mistrz Wę­
gier). Huff (mistrz Austrii) oraz Bre- 
gula i Ziaja,

Sztafeta 3 x lOU mtr. stylem zm.?r. 
nym: Węgry w składzie Lengytl, 
C sik i Szc-i ely, Niemcy W sVladzje 
Schumann, Sclndtc i W stMe. uraz Po­
lacy — Karliczek, Heirtrica i Buchefi- 
ski.

Pierwszego dnia odbędzie się j,sz 
cze bieg na 100 mtr. idy.cm gr/hie- 
to.wm t udziałem l.engyel.’ , l.cr.gva- 
ry'ego, Schumanna, Kafliczka i Cho­
iny oraz mecz waterpoluwy Węgry 
-- Polska.

Drugi dzień przyniesie beiiefisowc 
konkurencie. Csik startuje na MA mtr. 
wraz z Willem, Szskelym, Bocheń­
skim i Szrajbmnnem.

2(XI mtr. stylem klasycznym . sta‘ - 
tiiją najlepsi polscy pływacy oboł 
Lcngvary’ego i ScluiUego.

W-' sztafecie 4 i  2ńO mtr. wyniki 
naszych plywak,iw zadecydują o wy­
jeździć na ĆJlimujadę.

Program przewiduje pozatem efek­
towne skoki, mecz waterpoio i szereg 
koukurencyj krajowych

A r e s z t o w a n o  t r z e c h  u r z ę d n i k ó w
s a m o i * z q d u  W  R ó w n e m

R o w N E  31.8. W  ostafnleh 
dniach aresatoKauo kilku urzęuni 
ków samorządu mic-jsaiego w 
Równem Rierwszy został arc-szto 
wany inkasent jkidatku w idow i­
skowego Józe f  Pęk pod zarzutem 
malwersacji i fa łszowania kw i­
tów Następnie aresztowano bei-

pośrednJogo przełożonego SęK*,, 
kontrolera Broka. Trzec iego sko- 
lei aresztowano osobistego sekre­
tarza jirezydenta miastu Józefa 
Zygmuntów icza, który terory^o- 
v> ał świadków w sprawia Sęka f  
Broka i namawiał ich do fa łsz  - 
wych zeznań.

Zuchwały napad rabunkowy
na S y n d y h a t  h u t ż e l a z n y c h

K A I  OWICE, 31.8. W czora j po- 
połudału w Polskim Syndykacie 
Hut w  Katowicach został dokona 
ny napad rabunkowy Do gma­
chu Syndykatu, w którym praco 
w-aro kilkuset urzęuniKow, wszedł 
jakiś osobnik, który skierował się 
do pokoju kasowego. Napastnik 
wym ierzył rewolwer, rozkazują., 
kasjerowi podnieść ręce. Kas jer  
rozkan ten wykonał, lecz równo­
cześnie kolanem nacisnął kontakt 
alarmowy pod biurkiem.

W  tym momencie w  całym gma­
chu rozległ się przeraź l iwy ryk

R e p r e z e n t a c j a  p i ł k a r s k a  Polski
walczy w niedz: ele w  Łodzi

ŁÓDŹ 3Ó.8 (PA T .) .  Piłkarsk- re­
prezentacja Polski, która w ostatniej 
chwili wstrzymała swój wyjazd do 
Belgji ze względu na tragiczny zgon

W  f a l a c h  P r u t u
o r . h pz< i ł o  ssę 1 6  b a p t y s t ó w

LW Ó W , 31.8 . Na jKigrariiezu poi 
sko - rumuńskiem w okolicacu 
śniatynia rozwinęła sekta bapty 
sów ożywioną działalność wśród 
włościan, nakłaniając ich do im:;i 
ny wyznania. Sekeiarzc obiecują 
nn zapłacić koszta em igrac ji do 
zamorskich kraiów lub w-yrobić 
posady. Przed kilku (W a m i w P m  
cie pod Sniatynieni odbyła 

i reprezentacją Łodz- Łódź zostani. * tclka uroczystość sekciarska, 
wzmocniona .graczami rezerwowymi “ tPTą przybył pastor baptestów' 
reprezentacji Połski, I udąielił c h i - 1,,

Pełna driżyna rejn-ezentacyjna óbńżed t ,, €3naatu °Sotcm. 
. raz z kapitanem » związkowym p n o a był s,ę w falach
Kątnżą i przedstawicielami PŻPN  ° rutu i trwał przeszło 
przybywa w sobotę do Łodzi. [ dzi-ny.

syreny ałarniowej. Do pokoju k** 
ajera wjiadło kilku U” Zęd,li-ików, 
którzy jednak tia w idok uzbro­
jonego bandyty- cofnęli się. Jedy­
nie woźny Ignacy K ichy, k tóry  
miał przypaiikowo przy sobie 
mauzer, nie stracił z imnej krwi i 
Zdołał obezwładnić bandytę, któ­
rego oddano w ręce policji. Oka­
zało się, iż, napastniikiern jes t  b. 
woźny Syndykatu 20-let.ni bezro­
botną A l fon s  Zając z Katowic.

Ponieważ istnieje przypufczejp- 
nie, żi Zając jest  umysłowo cho­
ry. będzie 011 jxtdda-Tijr baoaiiiom 
psychjato-eziij-ni. Przed kilku 
dniami Zając otrzymał z pewne­
go towarzystwa ubezpieczeń 4 
tj-Biące złotych i zdołał ju z  je 
przehulać w towarzystw ie podej­
rzanych osobników.

Się.

a

dwie go-

Uoadek na szybowcu
w  & e z m i e c h i ) w f e \
Ó W . 31 8 . w  ośrodku Bzy* 

liowcowym  w B e z ir ie c h o w e j  u leg !  
k a t a s t ro f ie  k u r s i s l a  szybow co w y, 
S ta n lś b .w  B ie rn a c k i ,  uczeń  je d ­
nego z g im nazjów  lw o w sk ic h .  
B ie rn a c k i  ru n ą ł  w czas ie  lotu ze 
znaczne j w ysok ośc i .  S zyb ow iec  
został  rozoity , a p ilota  z rozbitą  
czaszką z łam aną  ręka i obojezy 
..iem przew iez iono dc szp ita la  w 

• Sanoku.


